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ByreKtyi s u  kratowsidcli
We środę dnia 6 stycznia 1909 roku 

Wieczór humorystyczny  
Wykonawcy: Wł. Baracz, a . Zimajerowa, H. Zi- 

inajer-Rapacka.
Orkiestra 13 pułku piechoty. 57

Najważniejsze wiadomości, podane w  dzisiejszym  
numerze „N R eform y11.

200.000 ofiar trzęsienia ziemi. —  Relacye dyrek­
tora obserwatorium w Cattanii. — Ludożercy w 
.Reggio. —  Zatonięcie okrętów angielskich pod 
Megsyną — Potyczka z Ozarnogórcami ? —  Ban­
dy serbskie w Bośni — IŚieuaały strajK w Bu­

dapeszcie. —  Polityka rosyjska w Persyi.

Mtutrofc ssę Włoszech.
( I d e g r .  „ N . R e fo r m y “ .)

Hclacys dyrektora ebseruyajfcoryaai.
Rzym Depesza a> rektora obserwatoryum w 

C a t t a n i i  donosi D o k i  w p o r t a c h  Mes 
syny o b n i ż y ł y  s j ę  do poziomu morza, Rtfch 

morza poucżuis trześienlk sięgał od  Me s s y -  
n-*LaA do  S y r a k u z  z jBauej stroĄ V -?'»* '£n 
^*Hiiinł z drufelvij s t r o n i  u c zb a  o fia r n.Ołe 

wynosić ogcfem 2 0 0  000, Instrumenty obser- 
watoryum wskazywały po uderzeniach ziemi 
j e s z c z e  4 2  w s t r z ą ś n i e  ń z i e mi .  Od 13 
godził ?a instrumenty prawie całkiem spokoj­
ne. W ulkany Etna, Stroraboli i Wnikano nie 
wykazują żadnej czynności. Jest wyktuczonera, 
aby zjawiska były pochodzenia wulkanicznego; 
..ą ont wiecej analogiczne do zjawisk z IG lu­
bego 1783

S t r a s z n e  a c e u y .mm eHAUh
Palermo. Barowiec „Jlumberto11 przybył z 500 

pozostałymi przy żiciu z Reggio; w liczbie tej jest 
95 rannych, a 95 więźniów, którzy zostali are­
sztowani przy plądrowaniu. Kapitan opowiada,

TL 1 10 i a i a )> a I h  HAU I.. ... n ____1.11_________
sztowani przy plądrowaniu Kapitan opowiada, 
że widz-iał około 100 lu dzi- w  Reggio, którzy  
innvcti ludzi zabija li i mięso ich pożerali.

fttesłęitstaa katastrofy.
Rzym. Obecnie jes t jeszcze trudno wyrobić 

sobie zdanie o e k o n o m i c z n y c h  u a s t ę p -  
s t w a c h  k a t a s t r o f y  Na podstawie dotych­
czasowych stosunków handlowych obliczają, że 
Bi. k o d a, wyrządzona trzęsieniem, wynosi 1 mi­
lia rd  lirów

Zmiany terenu.
Rzym. N i e k t ó r e  o k o l i c e  nawiedzone 

trzęsieniem z m i e n i ł y  z u p e ł n i e  s «  ó j  w y ­
g l ą d  Część terenu, dotychczas zasiana gęsto 
wzgórzami, jest o b e c n i e  n i z i n ą .

Rzym. Podczas Katastrofy w Reggio, jak opo­
wiada prefekt, przed samym dworcem kolejo­
wym p o w s t a ł a  p r z e p a ś ć  s z e r o k a  n a  
60 me  t r  ó w, z której wydostawały się gazy 
j»sforyzujące.

Zatonięciu okrętów.
Londyn. „Daily Mail11 donosi, że k o ł o  Me s -  

s y n y  zatnnęło 6 wielkich parowców angiel­
skich Z a ł o g a  i c h  z g i n ę ł a .

zwołacie I ió f  deputowanych
Rzym, Na podstawie rozmowy z deputowany­

m i, rząd postanowił z w o ł a ć  I z b ę  d e p u t o ­
w a n y c h  n a  d z i e ń  d z i s i e j s z y ,  aby zasta­
nowić się nad zorganizowaniem należytej aKcyi 
ratunkowej.

Ofiary.
Rzym. „G iornalediS ieiha11 na podstawie szcze- 

gółowych obrachunków stw ierdza, ż,e w M es 
i y -n ie  w czasie katastrofy zginęio uwie trz e ­
cie m ieszkańców, ł  j. 1 00 .0 0 0  ludzi

Reggio di Calabria, Z powodu trzęsienia, o- 
.prócz innych miast, 18 g m i n  p r o w i n e y o -  
■ n a l n y c h  jest zupełnie soustoszonycn

Cuttanzaro. Jak  z P a l m  i donoszą, dotąd 
w y  d o b y t o  7 0 0  z w ł o k ,  należących do roz­
maitych warstw ludnośei Ż a d e n  d o m n i e  
n a d a y e  s i ę  do  z a m i e s z k a n i a .

Neapol Rosyjski krążownik „Sława“ przy­
wiózł 500 ciężko rannych do tutejszego portu.

Cattanzaro. Wiadomości z Reggio donoszą’ 
że deputowany Trinepi ciężko raniony, wydoby­
ty został z pou gruzów. W ątpią jednakże, czy 
utrzymają go przy życiu. Dep. W alentin zmarł.

Palerm o. Według wiadomości z Messyny, de­
putowany Luigi Fulti do onegdaj do północy 
słyszał w ołane swegu b ra ta , byłego podsekre­
tarza stanu , Mikołaja Fulci, pogrzebanego pod 
gruzami. Okrzyki stawały się coraz słabsze, aż 
całkiem ustały Sądzą, że nieszczęśliwy skończył 
śmiercią wskutek uduszenia.

Palerm o. Prokuratoi w Messyme również 
padł ofiarą katastrofy. O kilku profesorach brak 
wszelkich wiadomości.

Neapol. Żona konsula niemieckiego w Messy- 
ńie jest ciężko ranna.'

Spustoszenia w Kalabryl
Reggio .di C alabna. Jak  z nadeszłych wiado­

mości wynika, k a t a s t r o f a  w R e g g i o  j e s t  
w i ę k s z ą  od  k a t a s t r o f y  w M e s s y n i e .  
D o l n a  c z ę ś ć  m i a s t a  z u n e m i e  z n i k ł a .  
Je s t n i e m o ż i i w e m  po  w y d o b y w a ć  zw ło­
k i.  K atastrofa w Reggio jest tem większą, że 
przez półtora dnia nie dano temu miastu ża­
dnej pomocy. Do miasta dostać się można tyl­
ko od strony morza. Od strony lądu wszystkie 
drogi są przerwane. Potworzyły się takż« ,»• 
g r o m n e  p r z e p a ś c i e .

Regin di Calabria D ługr przejrzeń  od Las-

sario tło Regio przedstawia okropny obraz spu­
stoszenia. Z małych włościańskich domów nie 
pozostały nawet gruzy, bo spłukały je tale mor­
skie. Ogromne lasy pomarańczowe zniszczone. 
W niektórych miejscach fale morskie zalały ląd 
na przestrzeni kilkuset metrów. Wieś Bocaie 
jest zniszczoną. W p o d 1 i ż u  m o r z a  s p u ­
s t o s z e n i a  s ą  n a j w i ę k s z e .  Mosty kolo 
Pelaro zostały zerwane, również t o r y  k o ­
l e j o w e  z n i s z c z o n e  przez fale. N a d  Me s -  
s y n ą  w z n o s z ą  s i ę  s ł u p y  d y mu .  Dym 
wszystko zasłania.

riegyio di Calabria. Wzdłuż linii kolejowej 
pracują nad przywróceniem połączenia te legra­
ficznego. Z wiosek gminy Bolaro widać tylko 
stosy kamieni. S e t k i  z w ł o k  l e ż ą  tri a b  o- 
g r z e b a n e  wzdłuż wybrzeża. Wszędzie napo­
tyka się zwłoki ze znickształconemi twarzami. 
Widok przeiruuje zgrozą. Żołnierze pracują z 
niebywałem zaparciem się Niema dostatecznej 
ilości lekarzy. Miastu brak najkonieczniejszych 
rzeczy Ci, co pozostali przy życiu, męczeni 
strasznemi bólami, wołają o pomoc. Słychać 
rozdzierające skargi i płacz. S a n  G r e g i r i o  
j e s t  z n i s z c z o n e  i około 100 zabitych leży 
jeszcze pod gruzami. Liczni saimi potrzebują 
nagłej pomocy, W mieiscowosći S bane Supe- 
riure koło Reggio d o m y z a p a d ł y  s i ę  i gro­
żą ,-awaIeniem. Pozostali przy życiu otaczają 
prćkchodniów, wołając: Cierpimy glod, poma- 
gujCT"'- — Setki zwrłok leżą mepogrzebanjtyh. 
Czuć Miną Wu7> .tyunią. Wioska Nisilana jest 
zniszczona. Wzdłuż d iu g fu ó ' Jzgygio m e  p o ­
z o s t a ł  a n i j e d e n d o m. W calem l?bgg'.W 
w i d a ć  t y l k o  r u i n y .  Na drodze Calopmace 
g i u z y  wznoszą się n a  wy s o k o ś ć  10 me ­
t r ó w.

Akcya ratunkuwa nie ustaje. Komendant kor­
pusu armii w Bari, generał Maticelli, pizybył 
tu onegdaj w nocy, przebywając 17 kim, pie 
chotą. Eskadra pomocnicza z Cattanzaro, do 
której przyłączyło się 150 ochotników, pizy- 
była również. Ludz.e, zajmujący się ratunkiem, 
muszą b r o n i ć  s i ę  p r z e c i w k o  w y g ł o ­
d z o n y m  i w ś c i e k ł y m  p s o m.

Messyna. W Reggio me przedstawia się obraz 
tak  opłakany, jak  w Messynie, co należy od­
nieść do tego, że tam ludność nic mieszkała 
tak gęsto, domy były niniejsze i z powodu te­
go ulice nie są zasłane taką masą gruzów, 
wreszcie dlatego, ze tam nńr wybuchł ogień. — 
W rzeczywistości r. io s  z c z y ś c i e  n i e  j e s t  
m n i e j s z e .  Na raz;evdow()2"śrouków źywmości 
do Reggio może nastąpić * tylko od stiony mo-
ry.ii OAlp.m sknt.fW7.nAi ikiiRapu Sac* Iran iA r/no

l u d z k i e .  Imdzie zmdzeni trzęsieniem, wybie­
gali na ulicę na pół nago. Większość ich ginę­
ła, gdyż u c i e k a j ą c y  t ł u m  w p y c h a ł  i c h  
do o g n i a  lub pod walące się domy.

Rzym. Kapitan pewnego okrętu, przybyłego 
do Messyny w krytycznym dniu, opowiada: 
Gdy zbliżyliśmy się o świcie do miasta, njrze- 
■iśmy całe m i a s t o ,  s t o j ą c e  w o g n i u .  — 
Z kilkunastu domów które uważaliśmy za oca­
lone, pozostały tylko zewnętrzne mury. Idąc 
wśród ruin, spotyka!,śmy żołnierzy, wydobywa­
jących zwłoki i raurych. Żołnierze dokonywali 
wprost cudów, spiesząc nieszczęśliwym z ratun­
ku m. Gdyby na miasto spadło milion bomb, to 
wyglądałoby ono lepiej) aniżeli ten cmentarz, 
jakim  jest uziś Mess^ua. G r a z y  piętrzyły się 
na w y s o k  o ś ć  10-^12 m e t r ó w .  Katastrofa 
jest tak wielką, iż ąo prostu nie można jej o- 
pisać.

Rzym. Jjekarz Rossa, lstóry przybył z Messy­
ny do Palermo, opow ada: Najpiękniejsze mia­
stu Sycylii, Messyna, w ciągu półtorej r a i nu-  
t, y zmieniło się w ki pę gruzów. W poniedzia­
łek rano miałem z Messyny wyjechać. Byłem 
już na pół ubrany, kiedy nagle uczułem strasz
ne tvs1 rząsnienia całego budynku. Łóżko, na

rza. Celem skutecznej poiąocy jest konieczne, 
aby wszystkich pu/.«stałyc,’i przy życiu z mes- 
syDy i Reggio przewieść /n a  inne miejsce - -  
W tym celu użyte być mają wielkie parowce 
emigracyjne, ponieważ chodiKtu o t r a n s p o r t  
ł y s-i ę c y o s 6 b £

Rzym. W Palmi, które uczyło do 1AOOO mie­
szkańców, wydobyto d o t ą d  t y l k o  k i l k a ­
d z i e s i ą t  t r u p ó w .  Żołnierze zajęti przy ak- 
cyi ratunkowej, dokunują wysiłków wprost bo­
haterskich.

Reggio di Calabria. Onegdaj odczuto tu d w. a 
t r z ę s i e n i a  z i e mi ,  które wywołały o g r o m- 
n e p o r u s z e n i e .

Rzym. W s t r  z ą ś n  i e n i a z i em i w Oa l a -  
b r y i  t i w a j ą  d a l e j  chociaż są słabsze, 
wywołują wśród ludności w i e l k i  p o p ł o c h .

którem siedziałem, zostało rzucone o ziemię. — 
Sara upadłem na oknu. Widziałem, jak  dachy, 
kominy i balkony poczynały się walić, 

Przywiązawszy szrur do balkonu, z matką 
i siostrą, które mi się- uczepiły na szyji, spó- 
ściiem się na dół. Ulicą przechodzi! żołuieiz. 
Prosiłem go o pomoc W  tej oliwki dom, z któ- 
'ćgd" dM.uWera. zaczął się walić. Następnie za­
walić się ratusz; szpital i urząd pocztowy. 
Wszystkiemi ulicami szu żołnierze niosąc ran­
nych Przy pomocy jakiegoś oficera wywaliłem 
drzwi do pawilonu cl.orych aby dać >m jakąś 
pomoc. Przed kadedrą leżą setki półnagich 
z w wk. Dep. Fnlti ua pół obłąkauy wołał o po­
moc dla swego brata. Podobne sceny rozgry­
wały się na każdym kruku. Udzieliłem pomocy 
lekaiokiej 50—GO raanym. ozuoszonyni przez 
żołnieizy. Idąc dalej spotrzegłem 500—600 lu­
dzi, którz” usiłowali zdobyć magazyn urzędu 
cłowego. Ż o ł n i e r z e  s k a r b ó w  i, nie mogąc 
inaczej odpędzić uapastników z a c z ę l i  s t r z e ­
l ać.  W moich oczach p a d ł o  t r u p e m  o k o ­
ł o 30 l u d z i .  W tem c-ałe niebo pokryło się 
łwn ą. \\Ł- u i i k u d z i e & i ę c i u p u n k t a c h  
m i a s t a  b u c h n ę ł y  ' n a g l e  o g r o m n o  s ł u ­
py  o g u i a. 1

Neapol. Kapitan J ” /B herapia11, przyby 
łego z Messyny, opowrada: Przepływając przez 
cieśninę messyńską, ujrzeliśmy nagle w Messy- 
".ic ,. j.ikich (Iwudziemifa miejsc y/ydobywającc 
się słupy ognia. Ciekaw em jest, że przy zbliża­
niu się do Messyny uje można objąć rozmiarowe 
nieszczęścia, fasady bowiem domów uadbrzeż- 
nycłi pozostały w cało?>j

Etnuy serbskie w E^śni.
Londyn. „Daily Mail11 donosi z Belgradu: 

W styczniu rozpoczną bandy serbskie operacye  
w  Bośni i Hercegow inie. Każda banda składać 
się będzie z 20 Indzi. Każdy członek bandy ma 
pos.adać po dwa karabiny, z których jeden 
przeznaczony jest ala powstańców, oraz po 5 
b o mb .  Buraby te mają zupełnie nowrą konstruL 
cyę i są w ielkości jaja. Próby poczynione z bom­
bami, wykazały, że z odległości 80 kroków do­
skonale można trafić do celu. Jedna z bomb 
rzecona na deskę, roztrzaskała ją  na 2-15 czę 
ści. Rząd przygotowuje tych b o m b  s e t k i  t y  
s i ę c y. '

2tai$zczeuis ssyay.
Rzym. M inisterstwo jmezt i telegrafów' po­

dało do wiadomości, że urzędy telegraficzne i 
pocztuwm n ie  b ę d ą  p r z y j m o w a ć  t e l e ­
g r a m ó w '  i l i s t ó w  do M e s s y n y ,  p o n i e ­
w a ż . m i a s t o  r o p r z e s t a ł o  i s t n i e ć .

Cattania. Doniesienia o położemu w Messynie 
są pełne zgrozy. W nocy brak wszelkiego świ i 
tła; okręty, stojące w porcie, reflektorami oświe­
tlają reszki Messyny. Brak wody. Włoscy, an­
gielscy i rosyjscy żołnierze nie ustają w zapale, 
jaki okazują przy pracy iatunkow’ej. Wszędzie 
napotyka się zabitych i rannych; spotykać mo­
żna z w ł o k i  b e z  g ł ó w,  o s o b n o  r a m i o n a
i n o g i .  Cia.gle jeszcze z m e k s z t  a ł c o u e  z w ł o ­
k i  w y p ł y w a j ą  na wybrzeże Cattanii. Oby­
w atele zaopatrują nieszczęśliwych pożywieniem, 
odzieniem i mieszkaniem. Także i C a t t a n i a  
p r z e d s t a w i a  b a r d z o -  s m u t n y  w i d o k .  
Go krok widać kulawych, ż obwiązanemi gło­
wami i ramionami. Komitet pomocniczy Dez 
pi zerwy jest czynny, buduje kuchnie ludowe. 
Arcybiskup z Cattanii kardynał Nava udał się 
do Messyny.

Rzym, Z Cattanii donoszą: Messyna równa 
się obecnie wielkiemu cmentarzowi. Brakuje 
prmlewszystkiem środków żywności, odziety 
i wody dopicia. Przez miasto przebiegają p ó ł ­
n a d z y  p r a w i e  o b ł ą k a n i  l u d z i e ,  losie 
Collegium protesorów uniwersytetu messyńskie- 
go nie ma dotąd żadnej wiadomości. Wśród 
tych profesorów znajdują się ludzie o sławie 
światowej.

Palermo Wiadomości z Messyny konstatują, 
że jiozostali przy życiu otaczają każdy przy­
jeżdżający pociąg, ww oiując straszliwe sceny, 
gdyż każdy chce wsiąść do pociągu.

Rzym. W  okolicy Messjny odbywają się cią­
gle jirocesye. Łuduość dochodzi do  r e  1 i g i j -

Z Serbii.
Belgrad. Mimster wojny S t e p a n o w i c  p r o  

s i ł  o d y n n s y ę .  Król dymisję przyjął

Turcja 1 EuigaryS,
Sofia. Wielki wezyr zapytał rząd bułgarski 

czy gotów jest wysłać Liapczewa ao Konstan- 
tynopola dla podjęcia rokowań. Odpowiedź rzą' 
du bułgarskiego jeszcze me nadeszła.

Pt zeciw Izwglskfcsasi.
Petersburg. W nadzwyczaj ostrym artykule 

w'ystępajb „Słowo” p r z e c i w  I z w o l s k i e -  
m n, wykazując, ze jego ustąpienie będzie na­
der korzystnem dla Rosyi, gdyż ewentualny je­
go następca nie byłby wobec Austryi związany 
jakiemiś obietnicami i mógłby rozpocząć gre od 
początku.

^ ' ś r l c n u e i £ t  t u r e c k i .

P d r a  fcS’ÓlS<tf£>r2  W
Wenecya Król wioski i  krolowa po przyby­

ciu do Messyny zażądzali natychmiast szczegó­
łowego sprawozdania Król niejednokrotnie wła 
sną ręką wyciągał z pod gruzów zniekształcone 
zwłoki Królowa na widok zniszczonego miasta 
wybuchła płaczem

Messyna Para królewska pozostała jeszcze 
wczoraj w mieście. Król zwiedził wioski poło­
żone nad kalabnjskiem  wybrzeżem a dotknięte 
katastrofą. Królowa odwiedza i pociesza ran­
nych.

Rzym. Para królewska pozostanie jeszcze 
k.lka dni na miejscu katastrofy, aby zwiedzić 
wszystkie miejscowości, nawiedzone trzęsie­
niem.

Akcyu ratunkowa.
Rzym. Z największą pomocą pospieszyły do­

tychczas Stany Zjednoczone, które wysyłają na 
ratunek catą flotę atlantycką.

Rzvm. Z jiowodu wiadomości, nadeszłych z 
Messyny i Reggio przed południem, ministrowie 
zebrali się na obrady dla zastanowienia się nad 
potrzebnemi zarządzeniami. Postanowiono na­
tychmiast, wysłać wielki emigracyjny parowiec 
ze środkami żywności na 30 dni do Reggio i 
Messyny, ażeby przewieść pozostałych przj ży­
ciu i dać im na razie pomieszczenie. Minister 
spraw wewnętrznych potwierdził, że część wy­
brzeża między Lassaro i Reggio di Calabria 
może otrzymać pomoc jedynie ze strony morza, 
ponieważ drogą lądową nie można tam do­
trzeć.

Palerm o. Ofiarność ludności z całej Sycylii 
dla dotkniętych katastrofą jest wzruszającą. — 
Wszędzie tworzą się dobroczynne komitety. Ho­
tele, domy dla chorych i prywatne domy przyj­
mują pozostałych przy życiu.

Neapol. W ysłano stąd ogromne zapasy odzie­
ży i środków żywności do miejsc, dotkniętych 
katastro fą . W szystko to jednak  je s t niew ysiar-
czającera.

Paryż. Rząd francuski wysłał wczoraj Łzy 
okręty do Messyny z GO.OOO kg mąki, 50.U00 
kg. chleba, mięsa i konserw. Admirałowi dano 
20.000 franków dla wręczenia ich 4  ladzom wło­
skim.

n e g o  s z a ł u .

Opoifr-adaiiia świadków.
Rzym. Dzienniki przepełnione są opowiada­

niami świadków naocznych katastrofy. Opisy te 
są jednak bardzo niejasne, tak, że trudno wy­
robić sobie dokładne zdanie o rozmiarach kata- 
strofy.

Rzym Dep. Colotti opowiada, że najbujniej­
sza fan taz ja  nie może sobie przedstawić ogro­
mu katastrofy, jaka nawiedziła P a l m i .  Wszę­
dzie gruzy — Przed katedrą l e ż ą  s t o s a m i  
z n i e k s z t a ł c o n e  n a j o k r o p n i e j  z w ł o k i

( T c lc r jr .  „ N .  R e fo r m y " ) .

Konstantynopol. Na wczorajszem posiedzeniu 
parlamentu przy obradach nad iuterpelacyą pos. 
D ż a h i d a, grecki poseł K u s k i o żądały aby 
kwestyi Krety uie poruszać, ponieważ ani mo­
wa tronowa, za którą ministerstwo jest odpo­
wiedzialne i która przedstawia program gabi­
netu, ani adres kwestyi tej nie poruszają. In­
terpelant nie ma monopolu na patryotyzm i ma 
inne cele na myśli, gdyż jest także dziennika­
rzem

Pos. R i z a T e w f i k (Mlodoturek) starał się 
Izbę uspokoić oświadczeniem, żo wszyscy oto- 
mauscy, a także chrześcijańscy...

P r e z y d e n t  przerywa upomnieniem, że nie 
można w Izbie czynić różnicy. 
i, T e w f i k oświadcza, że wszyscy Otomani z 
pewnością, wypełnia s u 61 obowiązek i bronić 
będą interesów ojczyzny.

Pos. K o s m i d e s (Grek) stara się osłabić 
wraż.eme słów pos. Kuskio.

W końcu wzięto pod obrady interpelacje 
pos. Dżahida i I z b a  u c h w a l i ł a  w e z w a ć  
w i e l k i e g o  w e z y r a ,  aby na pierwśzera po­
siedzeniu po Bajramie i po greckich świętach, 
to znaczy w dniu 11 b m stanął przed Izbą.

Po krótkiej dyskusyi Izba dopuściła także 
pierwszą część interpelacyi • posła Kosmidesa 
o w ł a m a n i u  s i ę  do  p a ł a c u  n a s t ę p c y  
t r o n u  i uchwaliła, aby minister spraw wewnę­
trznych został wezwany ao odpowiedzi na in­
terpelacje w dniu 14 d.TT

Następnie Izba uchwaliła ustanowić komisję 
skarbową z 15 członków.

Odczytano dalsze depesze, miedzy temi d e ­
p e s z ę  P o 1 a k  o w z P a r y ż a

Dalej zajmowała się Iz*ba weryfikacyą wy­
borów, poczem- wywiązała się dyskusja nad do 
pnszczainością wniesionych in terpelacji — Na 
podstawie panującego w Izbie usposobienia na­
leży pi zyjąć, że K i a  m ii  p a s z a  z n a j d z i e  
w i ę k s z o ś ć.

Po posiedzeniu udali się posłowie do \  ildizu 
na obiad, wydany przez sułtana

t o f t i k a ń s k i e .
( Telegr. „ N. Reformy")-

H łfiz b a  z Czarno&órcaml ?
Wiedeń. „Zeit11 donosi zt Monastyru, że do 

tamtejszego szpitala garnizonowego przybyło
c z t e r e i  u r a n n y c h  ż o ł n i e r z . ,  z 4 p u ł ­
k u  p i e c h o t y  (Deutscluneister). Opowiadają, 
że żołnierze ci odnieśli r a n y  w p o t y c z c e  
z C z a r n o g ó c a r a i .  Ministerstwo w°iny w 
sprawie tej stwierdza, że nic n ie ,w ie 0 -en1. 
Jeżeli żołnierze wogólo odnieśli jakieś rany, to 
z pewnością stało S!ę to skutkiem j a k i e g o ś  
w y p a d k u .

S f r s j k  w  B u d a p e s z c i e .
( le le g r .  „ N .  l ie jo r m y " ) .

Budapeszt. Biuro kor. donosi: Seraju maso­
wy rozpoczął się o godz. 6 rano. Zdaje się jej 
dnakowerż, że ma tylko c z ę ś c i o w y  c h a r a ­
k t e r ;  w większej części fabryk pracują, w nie 
których z całym personalem, w niektórych z 
mniejszym, a tylko w nielicznych fabrykach 
pracę zastanowiono. Robotnicy z linii oświetle­
nia i ruchu stawili się do pracy. — Tak samo 
liczni kelnerzy wypełniają swoją służbę. Zcou 
rzy oświadczyli, że pisyłączają się uo strajk  w. 
W y g l ą d  m i a s t a  j e s t  n o r m a l n y .  T u i  
t am p r z y c h o d ż i  do m n i e j s z y c h  z a b u  
r z e ń .  K i l k a  o s ó b  a r e s z t o w a ł a  p o i  i 
c y a . Kawiarnie z powodu terorjzm u strajku ją 
cycli przeważnie zamknięte. Woźnice ze wzglę­
du na suajkujących nie mogą pracować) Kilku 
demonstrantów aresztowano. Na ulicy Wigg 
zaatakowano pracującego pomocnika stolarskiej 
go. W fabryce elektrycznej Gansa i w fabryce 
maszyn kolei państwowej pracuje caty personal. 
Do południa odbyło się 10 zgromadzeń publicz­
nych. Policya pozwoliła na nie, czyniąc z* ołu- 
jących osobiście odpowiedzialnymi za spokoj.

młynach, z wyjątkiem jednego, praca stanę­
ła. W zakładach okrętowyc-i Danubii z 1700
robotników pracuje tylko i^oo. f5

S t r a j l  m a s o w y  z d a j e  s i ę  s h n c z y ł  
s i ę  z u p e ł n  i  f i a s k i e m  Z e s  u t y s i ę ­
c y  r o b o t n i k ó w  n a j w y ż e j  4000 b i e r z e  
u d z i a ł  w s t r a j k u ,  ale połowa tych robotni­
ków po południu połączy się prawdopodobnie 
z chętnym do pracy. Charakterystycznem jest. 
że w największych zakładach, fabrycznych, w 
których robotnicy najbardziej są interesowani 
w rozwiązaniu zawodowego stowarzyszenia ro­
botników, pracują zupełnie normalnie i że wła­
śnie demonstracyjne jednolite postępowanie ro­
botników tych zr p inie się nie udało Z ogólnej

p a  s t r a j k u j ą c y c h ,  licząca 200 do 300 lu­
dzi, o t o c  ż y ł a  p o l i c j ę  i n a p a d ł a  na  
n i ą .  Policya doby!a szabel i rozproszyła eks- 
cedentćw; aresztowano 27 osób Przywódcy so­
cjalistycznego stronnictwa użalili się u dyre­
ktora policji z powoda zakładania kajdan are­
sztowanym, otrzymali jednakże odpow:edź. że 
przy masowych aresztowaniach policya nie ma 
innego środka do dyspozycyi.

Budapeszt. Zapowiedziane 10 zgromadzi u ro­
botniczych, na któiych porządku srał strajk ma- 
sowy, stosunkowo przeszły spokojnie, chociaż 
uiejcJiiR-rotnie zastępcy policji widzieli się 
zmuszeni zagrozić ro-* iiem zgromadzeń 
Mówcy grozili, że z wiosną i p o u ^ as  żniw-oz- 
poczną radykalną akcyę. Około 300 osćb zgro: 
madziło się na rynku i ul. Rakoczego. Śpiewa 
jąc i hałasując, udali sK na nlicę Andrass :-go, 
gdzie zderzyli się z policją. P o l i c y a  a t a k o ­
w a ł a  t ł u m  k D k a k r o t n i e  i uwięziła 7 a  
sób Przy dwóch aresztowanych z n a l e z i o n o  
r e w o l w e r y  W ciągu dnia 92 osób sreszto- 
wono. _ _ -.

Budapeszt. O g. 2 po południu na ulic y Au 
drassego p r z y s z ł o  a o  s i ln e g - o  s i  a r c r t s  
m i ę d z y  p o l i c y ą  a s t r a j k u j ą c y m i .  Po* 
mew'aż n a  k i l k a k r o t n e  w e z w a n i e  do  
r o z e j ś c i a  s i ę  odpowiedzieli strajkujący g r a ­
d e m k a m i e n i ,  p o l i c j a  d o b y ł a  s z a b e l  
Jednemu w o ź n i c y  r o z b i t o  s z a b l ą  c z a ­
s z k ę .  J e ^ t t  u r z ę d n i k  p o r i c y j n y  z r a ­
n i o n y  z o s t a ł  k a m i e n i e m

liczby 12.000 robotników' tej branży, straikuje tyl­
ko 1500. S trajk młynarzy jest także ty !ko czę­
ściowy. Pakierzy jeszcze me zdecydowali się, 
czy w nocy zaslrajkują.

Stolica ma wygląd normalny, tylko w dziel­
nicach fabrycznych widać większe patrole polr- 
cyi, na głównych zaś ulicach żaluzje kawioru 
są pospuszczane. M n i e j s z e  e k s c e s y  wyda­
rzyły się w w i e l u  m i e j s c a c h .  Dotąd are 
sztowano 30 osób. Policya nre pozwala na ża­
dne gromadzenie się i interweniowała w połu­
dnie, kiedy na rynku i ulicy Andrassege tłum 
chciał się zebrać. Aresztowmno tam 18 osób.

Budapeszt. Z powodu obawy, że l a t a r n i c y  
wieczorem zastrajkują, poczyniono wczoraj przy­
gotowania, aby w danym wypadku zastąpić, ich 
s i ł a m i  w o j s k o w y m i  We wszj-stkich mły­
nach pracę na razie podjęto 

Budapeszt. Związek krajowy pracodawcę w 
zrobił doniesienie karne, że chętni do pracy ro­
botnicy w 40 warsztatach zmuszeni byli do za­
stanowienia pracy. Spisano z nimi protokoły.
O godz, 1 po południu ua rynku Elżbiety g r u-

Koioszwar. Z polecenia socj a1'stycznego kie­
rownictwa lokalnego, robotnicy zastanowili pra­
cę w przeważnej części warsztatów. Strajk trwa 
tylko ao dziś.

T E L E G R A M Y
z dnia 1 stycznia.

Podziękowanie XY-go borpnsn U. 
„gwiazdkę**.

Wiedeń Ministerstwo wmjnj ogłasza listy ko 
mendauta XV korpusu i komendanta wojsko­
wego w Zatlarze. Wtystosowime do ministra wojny, 
w których onaj generałowie dziękuje publiczno­
ści za podarunki przesłane dla wojsk XV kor­
pusu z okazyi świąt, czy to w przedmiotach czy 
w pieniądzach.

Rada ounisffów.
Praga. „Nar, L isty1- donoszą z Wiednia. W 

sobotę odbędzie się R a d a  m i n i s t r ó w ' .  Pod 
dyskusja przyjdą następujące sprawy, z w o ł a ­
n i e  S e j m u  c z e s k i e g o ,  uregulowanie sto­
sunków językowych na pocztach w Czechach i 
u t w o r z e n i e  w ł o s k i e g o  f a k u l t e t u  w 
Austryi. ?

Prorfizorynta nsadlowe z Serbią*
Wiedeń. „W iener Ztg.“ ogłasza rozporządzą 

nie całego gabinetu z 31 grudn a 1908 w sp r't 
w;ie p r o w i z o r y c z n e g o  n r e g n l c w a n f > *  
s t o s u n k ó w  h a n d l o w y c h  z S e r H ą  po 
31 marca 1909 r.

D iu n a
Petersburg Na onegdajszom wieczornem po­

siedzeniu Duma odrzuciła przedłożenie, doty 
czące przedłużenia mocy ustawy, regulującej 
czasowo publiczną sprzedaż naitowjch terenów 
i przyjęła porządek dzienny, wyrażający ży­
czenie, aby ze względów, iż przepisy ustawy z 
r. 1900 są zupełnie niedostateczne i że natto- 
we tereny przedstawiają wielki majątek pań­
stwa — rząd w najbliższym czasie wniósł n o- 
w e p r z e d ł o ż e n i e  u s t a w y  w sprawie pu­
blicznych sprzedaży włości koronnych, zawiera­
jących naftę.

Strajk w Turcyi.
Konstantynopol. D zienniki donoszą, że 350 

urzędników lis ty  cywilnej rozpoczęło stra jk . 
Zam ierzają oni dem onstrować przed Portą i par­
lamentem.

Polityka rosyjska w Persji.
Londyn. „T im es11 donosi *  Petersburga B -u  

_ y a  w  pełnem porozumieniu z g ) -m 'Z d e ­
cydowała się na b a r d z i e j  » *» ? £ u ą  p o l i ­
t y k ę  w  P  e v s y i, poDbfwaz szach od 6 mie­
sięcy, t. j. od <M»fU rozw iązania parlamentu, 
me wypełnił ani jednej obietnicy i  nie prze- 
orowadził ani jednej reformy. W obec tego mo­
carstwa są zdania, że jest ju ż najwyższy czas 
położenia kresa tej a n arc h ii W czora j odbyła, 
się w  Petersburgu nadzwyczajna Rada m ini­
strów, na której poseł M artw ig  zdawał sprawą 
ze swej jn s y i Bliską jest l m e r w e n c y *
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Ł o s y i  w f o r m i e  p r o g r a m u  r e f o r m  fi­
nansowy cb i administracyjnych. Główny nacisk 
będzie połażony na to, aby szacha zmusić do 
przyjęcia tego programu, zwłaszcza do zapro­
wadzenia regularnego budżetu.

Petersnurg. Onegduj odbywały się u Izwol 
skiego o b r a d y  w s p r a w i e  p e r s k  e j. — 
W obradach tych brali udział: pomocnik mini­
s tra  C z a  r i  k o  w, minister wojny R e d  7 g i e r ,  
m inister skarbu K o k o w c o w  i poseł H a r t -

Paryż. Minister wojuy po raz trzeci wezwał 
syndykat nauczycieli departamentu Maine i Loi- 
re, aby wystąpił z giełdy pracy w Enguer ;. 
Komisya ponownie odmówiła temu żądaniu, mi­
mo że członków jej przestrzeżono, iż za odmo­
wą pojedynczo i osobiście pociągnięci będą do 
odpowiedzialności. Syndykat nauczycieli tw ier­
dzi, że w yłączr:e sądy mogą rozstrzygnąć o przy­
należności do giełdy pracy

N o w j r  H o k .
Przyszedł do nas w białych pacnach śniegu, 

niby w królewskiej szacie gronostajowej, w mro 
Sny, ale pogodny dzień zimowy, witany brzą- 
czącemi wesoło dzwonkami sanek Przyszedł 
i  mimo swej królewskiej godności złożył prze- 
dewsz/atkiem daninę rządowi. Wczoraj skrzyn­
ki pocztowe przepełnione byiy widokówkami 
ooworoczDemi, które dzmiaj z trudem roznosić 
będą Tstouosze, dodając ze swojej strony ustne 
życzeń a z noworocznikiem. Dzienniki zwracały 
się do publiczności, ażeby pieniądze, przezna­
czone na zakupDo kart pocztowych i marek, 
skłanało na rzecz Towarzystwa Szkoły Ludo­
wej, pizyczem podjęły się w tej sprawie po­
średnictwa, ale odezwa nie wydała pożądanego 
skutku. Pokaźna suma pieniężna poszła na mar­
ki pocztowe, suma, za którą możnaby wybudo­
wać szkułę na kresach. A w dodatku niestety 
w niektórych' sklepach sprzedawano ohydne 
bohomazy na pruskich widokówkach Oby też 
przyszły Nowy Rok nie składał już tej daniny 
rządowi. —
t Przyszedł tedy do nas Nowy Kok, a my wi­
tamy go wesoło, z dobrą otuchą i wielką ufno- 
ficią w jego moc zamieniania w czyn dobrych 
chęci. Mamy zupełną słuszność, dając wyraz 
tej ufności naszej, ale pod warunkiem, że sami 
sobie ufać będziemy. Albowiem Nowy Rot 
uczynić może wiele dobrego, jeżeli zna* Izie w 
nas wolę silną ku dobremu. Nowy Rok — to 
my. Co prawda, aż nadto tiażo Ja  rzeczy 
iłziojo się w’, r-o-w—tras zej woli, pod wpływem 
obcej mocy, ale ostrze ich może i musi się stę­
pi na pancerzu naszej wytrwałości.

Nowy Kuk przynosi nam pustą skarbonkę, 
do której każdy powinien rzucać stale i cier­
pliwie mndź, srebro, złoto — na co kogo stać 
Rzucać grosze, złotówki, czerwieńce dla siebie, 
tha rodziny, dla społeczeństwa, dla ojczyzny.— 
; u “joden grosz będ/.ie mieć czyściejszy dźwięk 
i w ńkszą wagę niż czerwieniec, a to mocą 

J r  n i zapaicia się tych, którzy owe grosze 
$«/ynqs ©agi, w średnich wiekach, w taki
§p lano dzwony kościelne, które do dziś 
Ania w chwilach uroczystych napełniają powie­
trze przedziwną melodyą touow. I my w podo­
bny sposób ulejemy dzWon, który na świat ca­
ły na łą ly  i morza ogłosi niepodległość naszej 
ojczyzny. Zanucimy wtedy w rnnrach naszych 
po krakowsku:

„Po koiejach rozmaitych 
I po przejściach wielo 
Znów rozwiń \ l  Orzeł Biały 
Skrzydła na Wawelu"...

A tymczasem pracować musimy, jak to zre- 
.ztą my umiemy... gdy chcemy. Zacznijmy tę
racę zaraz dzisiaj, w Nowy Rok. Nie prze­

szkadza to w^ala wesołości i śpi iwom. Śpiewa 
żołnierz w ODozie w wigilię bitwy, śpiewa żn i­
wiarz, kładąc pokotem łany zboża, Śpiewa ro­
botnik mimo huku maszyn i młotów. Cieszmy 
się i świętujmy dzisiaj właśnie dlatego, że nas 
czeka wielka praca. Życzymy powodzenia w tej 
pracy słowami wieśniaków, których tu taj nie 
powinno brakować, słowami prostoty pełnemi: 
„Na szczęście, na zdrowie, na ten Nowy Rok"!

Kronika.
Dstś:
Kraków, piątek 1 stycznia.

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Nowy Rok, Mie 
czysława, kroia pols.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 
słońca o godz- 7 m. 41, zachód o godz. 3 min. 46: 
długość dnia godzin 8 min. 05.

N a b o ż e ń s t w o  w katedrze na Y\raweiu o g. 
10 rano

T e a t r  m i o j s k ’ . w K r a k o w i e :  pup.: „Be- 
tleem polskie1*, wieczór: „Don Kiszot**.

T e a t r  i n d ó w  y: popoł.: Taiemnica ru in ";
wfecz.: „20 tysięcy nagrody11.

S z o p k a  k r a k o w s k a  w akudem. „Zjednocze­
niu*1 (ni św. Anny), staraniem Koła T. S. L. im. 
Słowackiego, o godz. 3 i 5 pop.

J a s e ł k a  młodzieży szkolnej w domu robotni­
czym (ul. św. Tomasza 37), o g. 6 ulecz.

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  popoł. „S tra­
szny dwór"; wieczór: „Madame Sans-Geno",

Następny num er „Nowej Reformy'*, z powodu 
przypadającego dziś Nowego Roku, wyjdzie jutro 
po południa o zwykłej porze.

Nowi członkowie dożywotni T  S. L. Do Koła 
Y im. A. Asnyka T. S. L. w Krakowie przystąpili 
w charakterze członków dożywotnich np. Prntr 
Stachiewicz, Bolesław Kiogier I prof. dr, Bolesław 
Wicherkiewlcz a jako członkowie wspierający: pp 
Stanisław Kalicki, prof. dr Stanisław Kutrzeba, dr 
Adam Lobaczewski i Bronisław Zboś.

Wieczór hum orystyczny. We środę dnia 6 b. 
m. odbędzie się w sali Starego tbatrn wieczór hu­
morystyczny, niezwykły przez te, że wykopaniem 
nader bogatego programu dzielić się będą siły ta ­
kie, jak pp. Adolfina Zimajerowa, II. Zimajer-Ru- 
packa 1 p. Wł. Barącz. O ile dwie pierwsze mają 
już ustaloną opinię u publiczności krakowskiej, o 
tyle wyptęp p Ra ącza będzie dla Krakowa nowo- 
iiuą. ''jsV " 'O v  nl<Mrivś artysta dramatyczny i dr- 
rektor teatru skarbkouskiego, po upaBzcżenfins-euy 
wytwoizył sobie zupełnie odrębny rodzaj kumory- 
atyki estradowej, w której dzięki niepospolitemu 
połączeniu w swej osobie talentu aktorskiego, imi- 
tacyjnego i muzycznego, uierna równego sobie, ani 
nie może. mieć naśladowcy. —  Bez pomocniczych 
środków scenicznych, bez charakteryzacji 1 bez 
kostyumów, potrafi p. Wład Barącz utrzymywać 
słuchaczy w najweselszym nastroju swojenu imita­
cjami aktorów, parodyami muzyczuemf, mnóstwem 
drobnych, hardzo b.Btro podpatrz?” . y śmiesziio- 
stek ze świata mnzyczno-teatralnego, wplecionych 
w swobodną pogawędkę ze słu haczami, olśniewa­
jącą swadą i darem dowcipnej improwizacji. Bile­
ty na ten zajmujący wieczór nabywać można w 
składzie fortepianów b . Gabryelskiej, a od 4  b. m 
w kasie Starego teatru.

I. w ieczór karnaw ałow y z kotylionem , urzą­
dzony staraniem zjednoczonych polskich ZwiązkÓT' 
zawodowych, odbędzie się w sobotę dnia 2 b. nu 
w sali „Sokola" krakowskiego c -odz. 9 wieczo­
rem. Strój wieczorowy, kostyumy dozwolone.

Z  „Ogniska nauczycielskiego**. W sobotę dnia 
2 b. m. odbędzie się o godz. 3 popołudniu w lo­
kalu „Ogniska nauczycielskiego** (ul. Kanonicza i 9, 
I. piętro) próba chóru wspólni- z orkieatrą nauczy­
cielską, celem przygotowania kolęd na urc czystość

wspólnego „opłatka". Śpiewający w ehórzo i gra­
jący w orkiestrze zechcą przybyć na próbę, cho- 
ciaż.by osobnego zaproszenia nie otrzymali. „Opła­
tek*1 w „Ognisku nauczyciehkiem** odbędzie się we 
środę dnia 6 b. m. o godz. 6 wieczorom.

W niedzielę dnia 3 b. m. o godz. 4  popołudniu 
w auli I  ezkoły realnej (Studencka 12) dyr. Ber­
nard Bieder na pogadance pedagogicznej wygłosi 
odczyt p. t. „Najnowsza organizacja szkół za gra­
nicą". W stęp bezpłatny.

Wiadomości osobiste. Prof. Mieczysław H o r 
b o w s k i powrócił z Medjuianu, gdzia brał ndział 
jako delegat konstrwatoryum w wszechświatowym 
kongresie muzyków i kompozytorów.

Koło pań „Straży polskiej** odbyło we środę 
zgromadzenie organizacyjno pod przewodnictwem p. 
Żuk-Skarszewskioj. Po zagajeniu przez wiceprezesa 
„Straży** ks. dra Caputy, członek zarządu „Straży", 
p. Małecki, przedstawił doniosłe znaczenie roli, ja ­
ką kobiety odegrać mogą w akcyi bojkotowej, po- 
czern dr Wróbel w bunuiych słowach określił mi­
sję  kobiety, jako „strażniczki polskiej". Przy wy­
borach w skład wydziału weszły panie: prof. Wf- 
cherkiewiczowa, Żuk-Skarszewska, Bogucka, Szeligo- 
wa, H. Straszewska, Chylińska, Brzezińska, Al. Bi­
lińska, St. Sędziolowska, Jordanowa i Edwardowa 
Korczyńska.
- Usiłowano Otrucie. Wczoraj po południn ilarya 
K. avdowa 28 la t licząca, zamieszkała w Dębni­
kach w żamiarze samobójcz/m zażyła znaczną daw­
kę fosforn. Zawezwane przez domowników pogoto­
wie ratunkowe po zastobowiniu wskazanych środ­
ków zaradczych, odwiozło chorą do szpitala św. Ła­
zarza na oddział chorób wewnętrznych. Stan zdro­
wia jej jest bardzo poważny Fowodem desperackie­
go kroku ma być porzucenie przez narzeczonego, 
co doprowadziło ją  do takiej rozpaczy, że jnż przed 
Owo mu dniami usiłowała bŻ; otruć, lecz wtedy prze­
szkodzili temu domownicy.

Ogień kominowy, w kamienicy przy ni. św. 
Józefa 1. 18 wczoraj koło g. 7 zapaliły się sadze 
w kominie. Straż pożarna ugasiła ogień natych­
miast, szkoda bardzo uiału. Powodem powstania 
ognia było zbytnie nagromadzenie sadzy w ko­
minie.

M ałoletni złodzieje kieszonkowi. W  kościele 
0 0 . Reformatów wczoraj po południu w czaoie nie­
szporów 12-letni Lndw.k Siarkowsk' okradł par i 
Emilii Knerowicz pugilares z  pieniądzini. Przytrzy­
mano go i oddano na inspekcję policyjną, gdzie 
przy rew izji zraleziono u niego skradzione pienią­
dze. —  Również aresztowano- wczoraj po południu 
12-letniego Juliana Jarosza, który, w kręriw sz^jćą 
do sklepu kolonialnego p. JaworuTickiego przy linii 
A— B, idałał ukraść ipewm j pani portmonetkę z 
wię’gs&ą kwotą pieniężną. Kradzież spostrzeżono i 
odebrano z d o b y c i)  JarooZa zaś oddano w ręce po­
licji

Fałszerze m onet.Wczoraj donieśliśmy o areszto­
waniu w Tarnowie pięciu fałszerzy pieniędzy Szó- 
sty człowiek tej szajki wpadł wczoraj w rece po­
licji krakowskiej. Jest to Jankiel Pekier, 2.1-letni 
fotograf, rodem z Kiszyniewu, pracują- y w jednym 
z pierwszorzędnych zakładów fotograficznych w Kra­
kowie przy ul. Szewskiej. Jak się zdaje, Pekier 
był kierownikiem szajki. W listopadzie wynajmo­
wał on pokój w pałacu s, mUm w Rynku głównym 

trm w je-'” mieszkaniu odbywała się fabrybacya 
fal syfi butów. Później szajka dla zmylenia czujnos i 
władz przeniosła sv i wS taty do hotelu fondyfi-
skiego w Tarnowie.

Falsyfikaty były tryc, r ,  Sporządzone, co uła­
twiało puszczanie Kii w Do togo członkowie
szajki byli tak dal -ce oetiużni, że nie puszczali 
fałszywych pieniędzy w «ednej miejscowości, ais 
jeździli po wschodniej Ga. Icyi, nawet po wsiach 
i operowali Da targach i ^jarmarkach. Wobec tej 
ostrożuosci zdołali ta i  pTzęZ dłuższy czas ukrywać, 
się przed władzami. Polis,va krakowska prowadzi 
dalej śledztwo.

P rzeniesienie faoryk*. „Kuryer warszawski 
donosi: Fabryka Tow. skc. Lilpop, Ran i Lewen.

uteih przy ul. Książęcej i Smolnej Dolnej, osta­
tecznie przestaje istnieć. Zarząd po przeniesieniu 
wszystkich swoich zakładów na Czyste do zabudo­
wań b. fabryki Rephan i, wystawia na sprzedaż 
lab też oaaaje w długoletnią dziirżawą dotychcza­
sowe swe posesye fabryczne. Biura i pracownie 
techniczne, mieszczące się w starych gmachach fa­
brycznych przy ul. Książęcej, będą również prze­
niesione na Czyste.

Przenosiny te są ostateczni) klęską dla Powiśla, 
które w ten sposób traci znaczny zastęp lndności 
fabrycznej, oraz spore grono nrzędników iabrycz- 
nych i inżynierów. Od czasu istnienia firmy Lilpop, 
Rau i Lewenstein (dawniej Eransa) są to już dru­
gie przenosiny tych zakładów, przed laty bowiem 
40-ta mieściły się one przy ul. Świętojerskiej i 
Ciasnej, g Izie dziś jest fabryka koronek firmy 
Feinkinda. Po przejściu firm^ na własność, Tow. 
akcyjnego, otwarto oddziały budowy wagonów na 
Soicu, lecz fabryka jeszcze przez lat kilkanaście 
mieściła się przy ni. świętojerekięj.

Należy dodać, że opuszczane budynki przy ul. 
Książęcej sięgają początku zeszłego stulecia i za 
czasów LuDeckiego były przeznaczone na walcownię 
żelaza, należącą do zakładów górniczych.

Z  sądów wojennych. Pisma warszawskie dono­
szą z Łodzi Sąd wojenny skazał na śmierć przez 
powieszenie Adama, Sobczanskiego, Jana Osińskie­
go i Antoniego Doliwkę, oskarżonych o zabójstwo 
robotnicy fabrycznej.

Egrekucye W Lodzi. Pisma warszawskie dono­
szą: We wtorek o g. 1 po północy w więzieniu 
łódzkim przy ul. Długiej, Btracono Edwarda Fran­
ka i Marcina Pokoje w czy ka, skazanych przez war­
szawski sąd wojenny na śmierć przez powieszenie.

Zderzenie parowców, z  Tryostu telegrafują: 
Onagdaj o pół do 9 wieczorem wyjeżdżający paro­
wiec „Brasso** linii Ungaro-Croato, wskutek fał­
szywego manewrowania zderzył się z parowcem 
rządowym „Biliński", który odniósł ciężkie uszko­
dzenia i musiał być zaprowadzony do doków. Pa­
rowiec „Brasso" mnsiał odłożyć wviazd Wdrożono 
śledztwo.

W zloty W righta. Z Le łlsn s  telegrafują: W right 
odbył wzlot na swym aeroplanie i przeleciał 98 kim. 
w 1 godzinie 54 min.

Wybuch W kopalni. Z Londynu telegrafują: 
„Daily Chronicie" donosi z Pitzburga, że w May 
beury (Virginia) wydarzyła się eksplozja w szybie | 
należącym do Towarzystwa Lickraneh. Dotal^^-y-^ 

już 23 zwłok, pod ziemia^ -...idięcjch jest 
jeszcze 30 górników ^—

n Bach przfcjezauych.
v K raków , 39 grudnia. s

hOTkn. KRAKOWSKI, inż. Władysław Ostrów ki z synem 
z Sanoka, Marcin Nowakowski a Rruśnika. Oskar Rości- 
sz ew sk i z żoną z Piotrkowa, Konstanty Łutkuwski nr 
L w ow a, por. Stanie ław Borowicz z Krakowa, Mary a Scha • 
yoi ze Lwowa, Franciszka Bromilska ze Lwowa, inż 
Albert Opoozenskj z Wiednu geom. Rudolf Ofiner z Mię? 
kini, dr Kaz.mior Krzaklewski z Krakowa, Józef Zytt 
z Wiednia. X. Wacław Mazanek z Cannes (Francja)) 
dr Witold Jodko z Wiednia, K imil Gostyński zJaremcza,- 
Wanda Czyńska z Odessy.

Witold Stanisław Beaurain
uczeń VII kl. gimnazjum Sobieskiego w Kra­
kowie. syn dra Karola Beaurain’a z Poronina 
i Zofn z Kosmowskich, zmarł w Opawie dnia 

25 grudnia 1908 r.

Wszystkim swym P. T. Odbiorcom i Przyja­
ciołom i Znajomym zasyła przy zmianie roku

s e r d e c z n e  Ż y cze n ia
Zygmunt Flass

c. i k. nadw. sztuczna fa rtia rn ia  . ehem pral­
nia w Krakowie,

Cwi pewne Mi pizedwspieiziPnienn
r ą k  I  t v

M y d ł o  „ l e c z n i c z e 11

ffAUMtiUKlEGO
z zapachem wody kolonsktój 

(ceaa 60 halerzy) i 6681

P h t l o  d e r m l n e
(cena 70 hal.) Skutek niezawodny, lecz naleiy  

żądać w yrobów  M a lim iP u k ie g o .

M ianowania. „Wien. Ztg“ igłasza zamianowa­
nie radców skarbowych Stefana Kulmatyckie o 
i Jan«. Hejnara sTarszymi radcami skarbowymi dla 
okręgu kraj. dyrekcji skarbowej we Lwowie; da­
lej zamianowanie inżyniera państw, służby budo­
wlanej w Gaiicyi dra Maksymiliana Matakiewicza 
nadzwyczajnym profesorem budowli wodnych na po­
litechnice we Lwowie.

Kierownik ministerstwa sprawiedliwości zamia­
nował prowadzącego księgi gruntowe Feliksa Ro- 
baczowskiego we Lwowie drrekloram ksiąg grun­
towych w tem samem miejscu słnżbowem, przeło­
żonego kancelaryi Michała Szczeci akowskiego w Ko­
łomyi, dyrektorem kancelaryi a prowadzącego księ­
gi gruntowe Emiliana Manasterskiego w Czerniow 
cach, dyrei.torem ksiąg gruntowych, dalej przełożo­
nych kancelaryi sądowej Władysława Kostrzew- 
skiego i Eustach, cc- W ułańskiego we Lwowie, star 
szymi naczelnikami kr mryi, a asystenta kance­
laryjnego Bertobla na w Czernioweach na­
czelnikiem kancelaryi^ Ifczystk? I z pozostawieniem 
na dotychczasowych na -żbowych.

Zam inst rozsyłania  źyv ń noworocznych zło­
żyła rodzina Wład »$wow Grabowskich dla Tow 
Szkoły ludowej 30

O d p o w i e d z i a l n y  ń  a  ir  i  w y d a w c a :

Michał Konopiński,

K i i f f l l  S t  L  
3 Kiloun paczką surowej K IM
5 .  .  p iio ir i  X  K . S J

p o le c a  i  w y s y ł a  d o  k a ż d e j  s t a c y i

n o m  w y s y ł k o  4 ? y

Józefo L ltuuskleso
Kranów, stary teatr.

K a r s a  t e i e g r a l i ^ z n e .
W leaeń 31 g w d n ia  L o sy : a) p ro c e n to w e : ic i t r y a e a ie  

i  a  „ a d  u  k r . . i  ob i. p r. z  r o k a  1380 3-pro . 2 63 ' 11» ślUsU 
e a k ł. k r . z obi. p r. z  r. 1880 3-p rc  Ż6A-50. U reg u l. Du­
n a j j  c 1870 r. 100 z łr . 6-y rc . 237 25 . ’V ęg. B a n k a  n ip . 
po 100 j ł r .  4 -p rc . 2 3«-— . P o ży czk a  se rb . Drem p o l O o r  , 
3 -p te . 9n*— b) bezproc. iB usiliua) 6 zł. 19-80 Z t a ł .  
k re d . d la  h . i  p. po 100 z ł. 467-— . Cl a ry  , 0  u .  m . k, 
143- —. PożTCzk- m . In so ru k a  2 0  t ł .  104-— . Losy m . ra- 
kow 30  a .  -  •— . P o ży czk a  t r  I  a M a n y  20  zł. I 7 ' — . 
Oten *3 zr. 926-—. P a f tty  40 zł. 1 9 6 '— . C zerw , e rz y a s  
kustr. T. 10 zł. 60' — . C zerw , k rz y ż a  w ęg . T ow . 5 ta  

2H-t>5 . Losy fun d . a rcy k s . R u d o lfa  10  zł. 66-— . Salm . 
28 z ł. m . 232* . F o z y o z sa  S a lc o u rg *  20 zł T a -
reck ie  oo lig . p rem . kolej pa 400 fr. 174-75. Losy k o m ­
in W ie d n ia  z  1874 r . 4 ? 9 ' —

Berlin  31 g ru d n ia  A u s tr ia c k ie  b a n k n o ty  88*30. Spl 
r v t n i  ,

P a ry ż  31 g ru d n ia . R e n ta  3 -p rc . 07-02. M ąka 28*85.

Ł I E .  Znlcczek i LonStosz
23 1 O K raków , R ynek , L inia A-B 4 4 ,

na sezon obreny polecają w wielkim wyborze sukna, sieraczki, najmodniejsze kamgarny, szewioty 
i korty własnego wyrobu oraz oryginalne angielskie na ubrania męskie i kostyumy damskie. 
Gotowe p leryn y , koce na łóżka z sierści wielbłądziej, derki powozowe, automobilowe i na konie. 
Kajczystsza wełna do watowania. Filce dywanowe itd. Wszelkie zlecenia wykonują odwrotnie.

Świeczniki elektryczne, lumpy 
toicwc- asJtowf ample.

SR E B R O  C H R IST O FL A .
Mi

i f . j  w  ?ast?w 3C h n c rc sU n n w y c h , szk lan y ch  

11 w g a rn itu ra c h  d ą  um yw aln i fa ja n so w y c h

Na składzie doborowy gatunek herbaty liściowej
V. kg- & 1*70, Vs kg. K 1‘20. 84 1 O

Zfllcfsny 
er. 1870 w

K. f t o r .  Kraków, Grodzka 22
po naiprzystppnieiszycli csnach pclesa: •  -  -

Najmodniejsze boa i kołnierze, zarękawki, czapki damskie i 
męskie. Najświeższe futra damskie żakiety i płaszcze futrzane.
F f l f t r a  m ę s k i e  miastowe, podróżne i świty. 
Z a m ó w i e n i a  i  n a p r a w y  n a is k ^ is j in la t n ie f . 25 23 24

Zakład nrtystyczno-k-mieniarsai 
i hodow lany

Józeft! K u leszy
n jrp rzec w  c m e n l i r ia  w K rak o ­
wie. posiada w ie lk i w y b ó r go to ­
w ych pom ników  z p iaskow ca, g r a ­
n i tu  i m a n n o m . P o d e jm u je  się 
w y k o n an ia  grooow ców  w m ie jscu  
i  ua  p ro w in c ji . T e le fo n  759. 

1 1 O

li?
poszukuje lekcyi. 

JbiilU i ii li lT  ii W arunki przystę­
pne. — Zgłoszenia pod Z. P. w Adiri- 
nistracya „Nowej Retonny". 260 47 o

S a l o n  „ A r s w
W ejście z ulicy św . la n a  I, p ie rw sze  p ię tro . 

S ta ła  w y s ta w a  dzie ł s z tu k i, o tw a r ta  codziennie,
n ie  wyłączając św ią t i n iedzie l, u d  JJ. 1 0  — 1 
i  n d  J  4  p o p . ,  oraz  sp rzed a ż  obrazów  i  rzeźb 
najznakom itszych  a r ty s tó w  po lsk ich , zm arły ch  
i  ży jących  237 22  22

Z y g za cn t WILCZCREK
K R /.2 Ó W , & JK IE N N 1 C Z  £ 9 .

36 1

N a jle n sz a  b ie l iz n a  m ęska 
N a jm o d n ie jsz a  k ra w a tk i .  

O N a jle p sz e  ręk aw iczk i.

B a m o  n i s i s t e  c e n y -

:ej

&

T o n a . *  G ó r e c k i
główny skład naczyń kucheunych 

K r a k ó w ,  R y n e k  ©  — poleca

[  E c s s ź p l s t e ą  w y p r a w ą  k n c h C u & ą
■* najtrwalsze' einalii nie wypryskującej 82 i  o

„ S F I N K S ”
f  i  5 0  p r z e d m i o t ó w .  i t n a  5 0  k o r o n *
5 S z c z e g ó ł o w e  z e s t a w i e n i e  n a  ż ą d a n i e .

m A

idznac‘n v  1
nj-iyinini wirajfl" S i l l i  ł a d  p o g r z e b o w y  

» J A N A
pizj i! ir. kmasza L i  a  przj plan Szczepanik'* rik dica Kopenika L Ł — kei«a Hi

Z ak ład  p o d e jm u je  się  n r s ą iu e ń  pogrzebow ych, o ra s  .p ro w a d z a n ie  t n < u  ze  w szystk ich
k ra jó w  earopo jsk icn . u  l  a

Wypożyczalnia książek
p . f.

limi m  i B r is iia
w  K r a k o w i e ,  u l .  ś w .  l a i . a  4 ,

poleca n o w o ż e k  n a o k o w e  1 b e l e t r y s t y c z n e  w  języku polskim, rrancu„tdm 
i  nibmieckim. Warunki Drzystępne. Dogodna wysrłkR na prowincję. Katalog 

60 h . z  przesyłką 70 h . 41 1 O

n a u c z y c ie l  g i n u .
przyjmie lekcyq w przedmiotach szkol- 
nycn z językiem wykładowym polskim 
i niemieckim.

Zgłoszenia dla X .  X .  przyjmuje Admi­
n is trac ja  ,N  Reformy".

Aipirant f mantyl go rokn priktvki 
sz u k a  posady. Zgłoszenia: J ó z e l  M i l n z ,  W a ­
d o w i c e .  7112 4  4

w językach . polskim, francuskim, nie­
mieckim i angielskim. —  H e l e n a  
F r y d o w a ,  Łobzowska 12, II  piętro 
Przyjmuje od 9— 3 47 8 8

F irm a  m aszyn  do szycia  p o sz u k u je  p sn n y . 
( iz ra c li tk i) , k tó ra  ju ż  w  b iu rz e  m aszy n  do 

szycia  p ra c o w a ła  i  ożoło  m a szy n  c z y n n ą  by ła . 
O ferty  w ra z  z p o d an iem  w y m a c a n e j p e n s j i  poa  
N r  2 6 5 1 7  post. re s t. P o d g ó r z e .  56

-irok itnu  L ite rack ie j w  K rakow ie, uk  Jagiellońska 10 . Rządca Diukami L. K Góiski


